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U ś  wlała w ih. IiBhwSkh
p. Meysztowiczowi.

(W. A. P.) Dnia 22 b. m. 
o godz. 5-tej po poi. odbyło się 
w pałacu Naczelnika Państwa po
siedzenie Tymczasowej Komisji 
Rządzącej, na którem generał Że
ligowski wprowadził w grono człon
ków Komisji nowomianowanego 
jej Prezesa p. Aleksandra Meyszto
wicza.

M ow a generała  Ż e ligow 
skiego.

Czyniąc krótki przegląd wypad
ków r. ub. I prac T. K. R. w tym 
okresie dokonanych, Generał wska
zał na znaczne i różnorodne trud
ności, jakie musiały zostać prze
zwyciężone i wyraził zadowolenie, 
że pomimo to wszystko na wszy
stkich polach pracy T. K. R. i we 
wszystkich dziedzinach życia pu
blicznego da się skonstatować 
znaczny postęp i pcweżną zmianę 
na lepsze, za co należy się uzna
nie i podziękowanie wszystkim Dy- . 
rektorom Departamentów a prze- 
dewszystkiem Prezesowi T. K. R. 
gert. Mokrzeckiemu.

Zapoczątkowane odrazu refor
my społeczne, zarówno dotyczące 
kwestjl robotniczej, jak i reformy 
rolnej, zostały posunięte znacznie 
naprzód, co zaspokoiło usprawie 
dliwione dążenia i postulaty klas 
nieposiadających ludności I zabez
pieczyło Kraj od większych wstrzą- 
śnleń społecznych. Dzięki temu 
oraz patrjotycznemu i obywatel 
sklemu stanowisku klasy robotni 
czej Wilno uniknęło większych 
strajków; funkcjonowanie wszyst
kich urządzeń i zakładów publicz
nych nie doznało większych przerw.

Pod względem wprowadzenia 
w życie roformy rolnej Wileńsz- 
czyzno wyprzedź ła nawet sąsiednie 
dzielnice i jeżeli nie można po
wiedzieć, że wszystko zostało do 
konane, co należało, to tylko z 
powodów od T. K. R. niezależnych.

W dziedzinie stosunków naro
dowościowych daje się zauważyć 
również dodatnie skutki. Zasadą 
rządzenia krajem, który zamieszku
ją rozmaite i poważne ilościowo 
grupy narodowościowe, musi być • 
tolerancja i uznanie słusznych praw ; 
narodowych i kulturalnych każdej 
z nich, o ile nie wykracza to po 1 
za granice lojalności względem 
istniejącego stanu rzeczy. Tymcza 
sowa Komisja Rządząca od po 
czątku swojego istnienia starała 
się stosować powyższe zasady i 
niewątpliwie dalej w tym kierunku 
pójdzie. Jeżeli niektóre jej zarzą
dzenia w stosunku do pewnych 
instytucyj spotkały się z ostrą kry
tyką, to można to położyć na 
karb chwilowo rozjątrzonych anta 
gonizmów i nielojalnego stosunku 
pewnych grup narodowościowych ' 
względem istniejącej władzy, to w 
takim razie jest zmuszona bronić 
swego autorytetu i swoich słu- i 
sznych wymagań. Wypadki tego 
rodzaju zostały, zresztą, w celach '

wybitnie agitacyjnych i ubocznych 
świadomie wyolbrzymione i prze
jaskrawione.

Gospodarczy stan kraju po dłu
gotrwałej wojnie I licznych okupa
cjach obcych, zaczyna powoli lecz 
stale się podnosić i przychodzić 
do równowagi. Produkcja rolna, 
dzięki zakończeniu się działań wo
jennych i urodzajowi tego roku 
powiększa się wydatnie, przemysł 
rozwija się pomyślnie, handel i 
rzemiosła nie cierpią na zastój.

Istnieją jednak dwie sprawy, na 
króre należy zwrócić baczną uwa 
gę i postarać się je pomyślnie u- 
regulować. Jest to odbudowa zni
szczonych gospodarstw i warszta
tów pracy, a szczególnie t. zw. 
pasa przyfrontowego rosyjsko-nie
mieckiego, oraz zabezpieczenia 
bytu zdemobilizowanych oficerów 
i żołnierzy. Jest rzeczą niedopusz 
czalną: aby ludzie, którzy ze wszech 
stron pośpieszyli dla obrony O j
czyzny w ciężkiej dla niej chwili, 
a których — znaczna część obec
nie jest odcięta od swoich domów, 
musieli z braku pracy cierpieć 
niedostatek i żywili usprawiedli
wiony żal do społeczeństwa, k tó 
re za ich poświęcenie dla jego 
dobra nie potraf.ło zapewnić im 
odpowiednich warunków egzysten
cji.

Ogólnie biorąc działalność wszyst
kich Departamentów T. K. R. wy
kazała duże rezultaty, co dowodzi 
że obrane przez nią zasadnicze 
wytyczne polityki wewnętrznej są 
słuszne. Jeżeli więc pewien sy
stem wykazuje dodatni bilans, to 
nie należy go łamać i zmieniać 
tembardziej, że niedługo zblorą 
się legalni przedstawiciele ludnoś
ci i dalsze losy swego kraju wez
mą w swoje ręce. Tymczasowe 
władze dochodzą do kresu pow
ziętych na siebie zadań i nie jest 
to moment odpowiedni do zmia
ny dotychczasowej łin ji i ich po
stępowania. Żądaniem, które po
winno skupić na siebie uwagę za
równo wszystkich władz iak i mie
szkańców miejscowych jest po
myślne i pozbawione zbytnich 
starć doprowadzenie do Sejmu w 
Wilnie I wypowiedzenia się w niem 
ludności o swoim przyszłym bycie.

P rzem ów ienie  pana  
Meysztowicza.

W odpowiedzi na przemówie
nie generała Żeligowskiego, pan 
Meysztowicz oświadczył co nastę- 
puje:

Panie Generale! Wysłuchaliśmy 
opinjl Pańskiej o dotychczasowej 
działalności T.K.R. oraz wskazań 
Pańskich do których będziemy się 
stosować. W ciągu wieków soada- 
ły tu na nas ciężkie prześladowa
nia i klęski, ale wyszliśmy z nich 
zwycięsko. Przetrwaliśmy, nic z 
polskości swojej nie roniąc i jak 
byliśmy tak jesteśmy Polakami.

Pamiętam, jak niedawno jeszcze

. w rosyjskiej Radzie Państwa o 
równouprawienie dla wszystkich 
mieszkańców tego kraju walczyłem. 
Dzisiaj kiedy władza do rąk poi- 

'■ skich wróciła, mamy tu jedno pra- 
; wo dla wszystkich i będziemy go 
strzedz. Jeden z największych po
lityków naszych powiedział, że 
mało dziś jest krajów o jednolitej 

! ludności, że będzie ich coraz mniej 
i i że te tylko narody mają przysz
łość, które odgadną formułę zgod- 

' nego na jednem terytorjum roz
maitych narodowości współżycia. 
My chcemy zgody. Nie odpycha- 

, my nikogo, skarby naszej kultury 
' dla wszystkich stoją otworem, 
i Zbliża się chwila, kiedy ludność 

nasza o przyszłych losach kraju 
j wypowie się sama. Zapewniamy 
jej wybory bezstronne i bez żad
nego z naszej strony nacisku. Ale 
zarazem od wszelkiego nacisku z

zewnątrz postaramy się ją o- 
chronić.

Od ostatniej klęski, którą prze
żyliśmy tutaj, wybawił nas Pan 
Generał, na czele dzielnych wojsk 

. swoich, złożonych z najlepszych 
j synów tej ziemi. I rychło zjednał 

Pan sobie całą ludność kraju na
szego. Spokój był w kraju. I spo 
kój ten postaramy się utrzymać w 
w czasie akcji wyborczej, która 
jest zawsze okresem podniecenia 
i partyjnych walk. Rozumiem, ze 
w tym okresie wszelkie gwałtowne 
zmiany w administracji byłyby nie
wskazane.

Cześć Panu, Panie Generalel
Po tern przemówieniu pan Mey

sztowicz zwrócił się ze słowami 
powitania do Dyrektorów Departa
mentów, wzywając ich do zgodnej 
współpracy.

Ludność Polski.
Główny urząd statystyczny ogło- I Ogółem w Rzeczypospolitej 

sił drukiem tymczasowe wyniki spi- ' Polskiej wynosi liczba ludności 
su ludności 30 go września 1921 r. 25.406,103. Ogólna liczba ludności 
Ludność wynosiła: j będzie jednakowoż nieco wyższą,

Miasto Warszawa—931,176, w o-‘‘ ponieważ liczyć się trzeba z pew- 
jewództwo warszawskie—2.111,165, nemi opuszczeniami, a także prze- 
łódzkie — 2.256.655, kieleckie — ’ widuje się jeszcze uzupełnienia. 
2.537127, lubelskie—2.090,040, b ia -' Prócz tego liczba podana nie obej- 
łostockie — 1.295,086 nowogródz- i muje zupełnie osób, spisanych 
kle— 1 296,417, poleskie—865,035, i przez władze wojskowe, 
wołyńskie— 1.501.511, poznańskie 1 Spis nie obejmował Górnego 
—1.970,822, pomorskie — 941,461, ’ Śląska, którego część, przyznana 
krakowskie — 1.086,055, lwowskie j Polsce, liczyła w roku 1910 ym — 
— 2.724,327, stanisławowskie — ’ 892,986, w roku 1919-ym—980.296 
1.334.630, tarnopolskie—1.419,355,! mieszkańców.
Śląsk Cieszyński—145,241. —s—

S praw a  K ła jp e d y  w  S e jm ie  K o w ie ń sk im .
Oświadczenie Puricklsa.

KOWNO, (Wap.). Na pisledze i by, czynione ze strony litewskiej, 
nlu Sejmu kowieńskiego przy roz-1 zawarcia z Kłajpedą związku eko- 
ważeniu interpelacji frakcji socjal-1 nomicznego zostały przez Kłajpedę 
no-demokratycznej w sprawie Kłaj- . odrzucone. Następnie dr. Purlckis 
pędy, minister spraw zogranicz- i oświadczył, że rząd zdecydowany 
nych dr. Purickis wygłosił obszar-1 jest udzielić Kłajpedzie jaknaj- 
ną mowę, w której pomiędzy in- szerszej autonomji we wszystkich 
nemi oświadczył, że wszelkie pró- ] dziedzinach życia.

S y tu a c ja  e k o n o m ic z n a  L itw y  K o w ie ń sk ie j
KOWNO, (Wap.). Na jednem 

z ostatnich posiedzeń Sejmu ko 
wieńskiego minister finansów, 
handlu i przemysłu, odpowiadając
na interpelację, wniesioną przez fra
kcję Crześ. Dem. Sejmu ko w. w spra
wie przesilenia finansowego w zwią 
zku z upadkiem marki niemieckiej, 
wygłosił godzinną mowę, w której 
obszernie zarysował sytuację eko

nomiczną L'twy i nawoływał do 
niepoddawania się panice i zmniej
szania rozchodów do minimum. 
Następnie mówca oświadczył, że 
rząd nie popiera obecnie projektu 
utworzenia własnej waluty, gdyż 
w razie bankructwa Niemiec nie 
uratu.e Litwy od katastrofy eko
nomicznej nawet wypuszczenie w 
obieg własnych pieniędzy.

Irredenta induska pracuje.
W alki uliczne w  Bom baju.

O rozruchach w Bombaju w i trwała przeszło godzinę. Padło 43 
czasie pobytu tamże księcia Wa j tubylców i 17 żołnierzy. Tłumzdo 

donoszą pisma angielskie na-I łał uprowadzić z sobą 6 urzędni-
stępujące szczegóły: ków< policji, o których niema żad

Gdy zajeżdżał pociąg, wiozący . ne| wieści. Jest przeszło 100 osób
księcia Walji, kilkadziesiąt tysięcy 
tubylców podążyło ze swych dziel 
nic do śródmieścia Bombaju. Tłum 
przybrał wrogą postawę wobec 
wojska I policji, które odpowie
działy bagnetami. Z tłumu strze
lano. Na otrzymany rozkaz, woj- 

i sko i policja dały ognia z karabi- 
' nów maszynowych. Walka uliczna

rannych.
Na czas pobytu księcia, ogło

szono w Bombaju stan oblężenia. 
Władze twierdzą, że indyjscy na
cjonaliści popierali rozruchy. Za
rządzono ostre środki bezpieczeń
stwa na czas podróży księcia Wa
lji w Indjach. (.P. Wiecz.“ ).
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T E L E G R A M Y .  Z  prasy żydowskiej.
Z  G órnego Ś ląska. W ywiad „U nserTo gu z p. Czesław em  Jankowskim .

R okow an ia  gospodarcze  
polsko  niem ieck ie.

BERLIN, (Pat.) W spraw ę ro 
kowań gospodarczych polsko-nie
mieckich „Voss sche Zeitung’  pi- 
sze: W Genewie będą tylko roko 
wania przedwstępne. Zdaje się, że 
miejscem dalszych rokowań będzie 
Wiedeń. Strona niemiecka posta
wi trzy kwestje: 1) przedłużenie o- 
chrony niem eckiej własności przed 
wywłaszczeniem i pn upływie 15 
letniego okresu przejściowego. 2) 
Ochronę Niemców na terytorjum 
Polski. 3) Przejęcie pewnej części 
odszkodowań niemieckich.

BERLIN (Pat.) Przedstawiciele 
niemieccy dla rokowań gospodar
czych przybyli już do Genewy,

B aw arja  o d z ia ła ln o śc i m i
n is tra  M ichalskiego .

MONACHJUM, (Pat.). .Muen- 
chener Neuste Nachrichten’ , oma
wiając położenie finansowe Polski, 
podkreśla pełną energii i inicjaty
wy działalność ministra Michal
skiego, zwłaszcza w mocno zanie
dbanej, zdaniem dziennika, dzie
dzinie ściągania podatków. Poza- 
tem przy pomocy rynku francus
kiego rozpoczęto popieranie marki
polskiej, a także zapewniono 
Polski pożyczkę zagraniczną.

KATO WICE, (Pat). Powiększę- 
wiie w Raciborzu załogi francuskiej 
wywołało ogromne podniecenie ' 
wśród ludności niemieckiej. M a-' 
gistrat i Związki Zawodowe wystą-. 
piły z ostrzeżeniem przed wystą - | 
pieniem przeciwko Francuzom. W , 
nocy rozklejano wezwania do 
strejku generalnego i wypędzenia 
Francuzów z miasta.
In tryg i litew s k ie  w  W aszyn 

gton ie .
WASHINGTON, 22.11—Tal. wł. 

.Kur. Por.” — Delegacja litewska 
wręczyła tutaj protest przeciwko 
rzeKomym aktom terroryzmu pol
skiego przeciw L<twinom w Wilnie. 

Zabójca  E rzbergera.
DREZNO, (Pat.). Onegdaj zgło

sił się w policji nieznajomy, który 
oświadczył, że jest mordercą Erz 
bergera. Policja przyjmuje to z 
rezerwą. Przesłuchanie nie dało 
pozytywnych rezultatów. Nieznajo 
my odmawia szczegółowych od
powiedzi.
A m nestja  w  P io trogrodzie .

RYGA, (Wap.). Na mocy am- 
dla nestji z powodu 4 tej rocznicy 

komunistycznej rewolucji, zwolnio
no z piotrogrodzklch więzień 
16 000 osób oraz zmniejszono 
terminy kary 3600 osobom. 

R e w iz ja  w  kom unistycznej 
p a rt j  i.

RYGA, (Wap.). Na skutek re
wizji w komunistycznej partji gu- 
bernji Homelskiej, wykluczono 
znaczny procent członków, 
naprzykład: w powiecie Bychow 
skim wykluczono 45 oroc., zaś w 
powierie Klinieckim 21 proc. 

Z b ió r  ż y ta  w  Rosji.
RYGA, (Wap.). .Prawda’  poda- 

je, iż w ciągu września i paździer 
nika zbiór „Prodnaloga" dał tylko 
połowę spodziewanej Ilości żyta. 

Ilość lo ko m o tyw  w  Rosji.
RYGA, (Wap.). Według o ficjal

nych danych, w Rosji jest 8.400 
lokomotyw, wymagających repa- 

j  racji.
Z  Sejm u.

Na ostatniem posiedzeniu kon
wentu senjorów, na którem był o- 
becny prezydent Ponikowski, od
czytano jego list, w którym p. 
prezydent wymienia ustawy, ma 
jące być uchwalone przez obecny 
sejm. Gstaw tych jest 11 i są na
stępujące:

I. O ordynacji wyborczej do 
sejmu i ssnatu;

II. O jednorazowej daninie 
państwowej;

iii. O środkach naprawy pań
stwowej gospodarki finansowej;

IV. O podatku od wzbogace- 
j nia się w czasie wojny;

V. O daninie wyrównawczej;
! Vl. Nowela do ustawy o stanie 
1 wyjątkowym;

VII. O tymczasowych zarządze
niach w przedmiocie zwalczania 
knowań orzeciwpaństwowych;

VIII. O dowodach osobistych;
IX. O ujednostajnieniu podat

ku przemysłowego;
X. O upoważnieniu ministra 

skarbu do podwyższenia stawek 
podatków bezpośrednich;

XI. O zasileniu finansów miej
skich.

Po dłuźsej dyskusji w sprawie 
terminu nowych wyborów (p. mar
szałek postawił jako termin osta
tnią niedzielę marca 1922 r.), na 
wniosek pos. Witosa, uchwalono 
wyłonić specjalne ciało, którego 
zadaniem będzie opracowanie 
programu prac, niezbędnych do 
wykonania przez obecny Sejm, a 
na podstawie tego programu mo 
żna było ustalić termin wyborów.

M. S. Z. dem ontu je .
WARSZAWA, (Pat.). M. S. Z. 

komunikuje, iż na konferencji wa
szyngtońskiej nikt nie stawiał 
wniosku narzucenia Polsce ogra
niczenia zbrojeń, jak to fałszywie 
głoszą nieprzychylne Polsce źródła. 
Prsyjęc le  p ro jek tu  o lik w i

dacji s e rw itu tó w .
WARSZAWA, (Pat.). Sejmowa 

Komisja Rolna przyjęta projekt u- 
stawy o likwidacji serwitutów na 
Kresach Wschodnich.

O św iadczen ie  Brianda.
PARYŻ. (Pat.) Briand oświad

czył w Waszyngtonie w wywiadzie, 
iż konieczne jest utrzymanie wojsk 
amerykańskich w prowincjach Nad 
reńskich, gdyż przyczynia się to 
do rozbrojenia moralnego Niemiec. 
U zn an ie  prasy  ang ie lsk ie j 

d la  B rianda.
LONDYN. (Pat.) Prasa angiel 

ska z gorącem uznaniem wyraża 
się o mowie Brianda w Waszyng
tonie, stwierdzając, że osiągnięty 
sukces przewyższa wszystko, czem 
się mógł dotychczas szczycić. 
•DaliiChronicie" oświadcza, że w 
razie niesprawiedliwego zaatakowa
nia, Francja może liczyć na pomoc 
Anglji i Ameryki.
„Journal de  D ebats”  o m o

w ie  B rianda.
PARYŻ. (Pat.) .Journal de De

bats" wyraża uznanie Briandowi, 
że tak trafnie uzasadniał politykę 
Francji w stosunku do Polski. Pa
cyfiści wszystkich krajów powinni 
być wdzięczni Francji, iż przyczy
niła się do zatrzymania nad Wisłą 
hord bolszewickich. Godne ubole
wania jest, że pacyfiści, zamiast 
się liczyć z poświęceniami, na jakie 
zgodziła się Francja, podejrzewają 
Francję o chęć monopolu i opieki 
nad Polską. Francuzi byliby szczę
śliwi, gdyby wiedzieli, że zarówno 
Anglja jak i Ameryka w równej 
mierze bronią niepodległości Polski. 

O stre  p o g o to w ie  w  B erlin ie .
BERLIN, (Pat.) Z powodu nie

ustających napadów na składy 
żywnościowe zarządzono ostre po
gotowie.

In te rp e la c ja  N iem ców  
czeskich.

PRAGA. (Pat.) Żwiązek nie
mieckich posłów parlamentu cze
skiego wniósł interpelację w spra
wie stanowiska Czechosłowacji w 
kwestji górnośląskiej.

P. Czesław Jankowską Szef 
Biura Prasowego Tymczasowej Ko
misji Rządzącej udzielił wsoółpra 
cownikom „Gnser Togu ' następu 
jącego wyw-adu:

— Jak się pan zapatruje na 
sytuację polityczną, wytworzoną 
przez rozszerzenie terenu wybor
czego do przyszłego Sejmu Wi 
lińskiego?

—■ W zasadzie, in merito, sy
tuacja nie zmienił > się wcale. Dn. 12 
lipca 1920 r. zawarty został trak
tat bolszewicko-litewski, mocą któ 
rego Rosja przyznała Litwie po
wiaty: Grodzieński, Wileński, Troc
ki, Oszmiański, Wołożyński (utwo 
rzony ze wschodnio-południowej 
części Oszmlańsklego) Brasławski 
oraz część Białostockiego. Trakta
tu tego nie uznała ani Polska, ani

nej nam consultation populaire, niż 
narzucenie Wileńszczyźnie, lub ca
łemu soornemu terytorjum d ru 
giego projektu Hymans‘a. Podzie
lam bowiem w zupełności zasadę, 
na którą powołał się poseł Hirsz- 
horn w deklaracji swojej w Sejmie 
warszawskim, że każdy kraj o lud 
ności mieszanej ma absolutne pra
wo do stanowienia o swojej przy
należności państwowej, o ile, rzecz 
prosta, nie chce lub nie może sam 
utworzyć własnej państwowości, 
czyli tak zwanego Nationatitaten ■ 
staat'u.

— Czy pan sądzi, że Sejm W i
leński uznany będzie za ważny i 
prawomocny przez Ligę Narodów, 
jeżeli w nim nie wezmą udziału 
Żydzi, Białorusini i  ,L:twini?

Przedewszystkiam porożu •
Uga Narodów. Paraimo to,-na fo - , , p dp wyraz6w , ct>
rum miedaynarodowem f.guru e to ! d„  jch’ tre4tŁ Jest i zród Zydów 
terytorjum Jako -  sporne. Zajęcie n,e. „ pj,wa tendencja ku „wśtrzy- 
Wilna . t. zw. Litwy Środkowej manlll s, od „  udzialu „  
przez gen. ^Iigowakrago stworzy. SsJm|a.. To _  pp» |ada| ,  _  by. 
to wprawdzie fakt dokonany lecz naJrn!, lei nle boJko,| Broń B , ia) 
nteuznany prawię przęz nikogo. To’-ty lk^  odruch ostroźnośd. f o  
Przeto, ze gen Żeligowski wkro- , !k0 jakb .wstrzymanie s i-
czyi do W, na i zajął Litwę Srod- pd „  | zWe pOselskle|.

P oS ” . ‘ a<i'lych p  To post,pienie i całkiem legalne
« najzupełniej tojalne, S,dze. Iż

Cale terytorjum od lin ji trak atu „ „ b a  na rzecz patrzeć z innego 
bo lstew kkoj.tew akiego z Ipca stano» „ ka. Każdy, kt0 poczytuje 
1920 r. jak było spornem, tak -  kraJ Zd Swoj, ojczyznę, każdy, 
w rozumieniu Europy -  pozostało kt0 miei, j s|eb,e obywatelem tego 
spornem. Rosja w traktacie rys- naszegp kra]u , dornaga tu , „  
kim zadeklarowała tylko co do te , kra|u , b dIa sjebia
go terytorjum swoje desinteresse 
ment, uznejąc je za sporne—mię- praw obywatelskich — ten powi

nien wziąć w Sejmie Wileńskim
dzy Polską a Litwą. L.ga Narodów bi , ud2ia|. Powlnien
nietylko do dziś dnia poczytuje zadokumentować, że go dola i 
to terytorjum ze sporne, lecz przed n|adola ,a| ziam, ,  in teresuja; 
kilku miesiącami wymogła na pow-n e n  osobiście przyłożyć reke 
rządzie polskim zobowiązanie db , só„  z|am, taj o)czyzny 
ze w obręb proponowanej wów s„ „ la), w  przeciwnym razie da 
czas eonauftsfron p o p u la r  wciąg- Jan, ,  do u„ aźan,a go za 
metą będzie nietylko Litwa Srod- , obcokralo „ Ca’  j odpowiedniego 
kowa, lecz cełosc spornego te ry  ,raktowanla. Nlech pan tyjko nie 
torjum. Wyraźnie to przecie ujew- dopatruje „  tym  s|owach lakie ś... 
nil organ pólurzędowego rządu propagandyi jakiegoś werbowania 
francuskiego w Warszawie .Jour- dp urp wyborczych! Dsłekt jestem 
nal de Pologne (z dn. 18 listopa- pd tego. Spyta pan: dlaczego? 
da ab.) Rząd polski przeforsowując D,a,ag!1| ze najmocnjej jestem 
w Sejmie warszawskim rozszerzę- prZekonany, iż uąnanie przez Eu- 
nleterenu wyborczego, uczynił tyl- s . jmu Wileńskiego i jego
ko zadość swemu zobowiązaniu b dzia za|eźa,p nle pd
miądzynarodowemu. Słusznie bar go, czy wezmą w nim udział sam 

tylko Polacy, lub też wszystkiedzol Powinien był nie uledz prę
s i  bloku szowinistycznego i roz- krajowa narpdo„ pścl, |el;z od ta . 
ciągnąć wybory wileńskie i na po- „ Idokach i interesach
wiat Wolozynskl. Incydent spor- , Na,.odó„  b Jzi,  ,tóa|p pznać 
ny byłoy wyczerpany az do... o sej m0„ y plebiscyt wileński, lub 
statmegp kilometra. Sądzę jednak, J  n|(J uznać. ’  w  dzisiejszych 
ze o wolozynską .resztkę me be- czasach ścierania sie nie żadnych
dzie Europa procesowała się 
Polską, podobnie jak tacitu consen- 

zgodzono się na niekwestjo-

idei i zasad, lecz poprostu intere
sów oraz egoizmów narodowych i 
klasowych, rzecz to nie tylko m >•, , , , i i* aca-o j  vr f  s.a a, a z. asa. z. li

nu°Aa" ?  ^?™ 29lednych praw pob
skich do Grodna, oraz do dość .... , , , .— więc byłoby rzęczą obo

jętną, kto wybierać będzie posłów 
do Sejmu Wileńskiego i jacy na ła-

szeroklego t. zw. przedpola wzdłuż 
Niemna.

— Czy pan sądzi, że Litwa o- . - . . . .
każę Sie teraz sklonniejszą dp po , wach Poselskich zasiądą? 
rozumienia się z Polską? I — Strzeż Bożel Nie dla uzy-

— Racji po temu nie widzę, skenia aprobaty Jaśnie Wielmoż-
Czy dlatego, że udział w Sejmie nej Ligi Narodów powinniśmy tu 
Wileńskim brać będą powiaty L>dz- wszyscy wziąć udział w wyborach, 
ki i Brasławski? To przecie tylko lecz dlatego, aby osadzić w SeJ- 
cząstka t. z w. spornego terytorjum. Wileńskim takich posłów,
Sytuacja ogólna — jak się już wy- którzy potrafią mężnie i rozumnie 
raziłem — pozostaje bez zmian. Z Ligą Narodów mówić—dlatego 
Jeżeli Europa, której ekspozyturą aby raz przecie istnieć zaczęło 
jest Liga Narodów, uzna zarówno , istotne i na przyrodzonem prawie 
Sejm Wileński, jak jego orzecze- ludności oparte przedstawicielstwo 
nle, za ważne I prawomocne, wów wcale rozległego kraju, większego 
czas Republika Litewska będzie ■ n>ż Holandja i Belgja, a nawet 
musiała też uznać ten fakt doko- Szwajcarja—dlatego, aby to przed- 
nany bez względu na wewnętrzne j stawicielstwo potrafiło stanowczo 
swoje nastroje porozumiewawcze, ; • rozsądnie ułożyć trwałe formy 
lub też w dalszym ciągu nieprze- ‘ egzystencji swej ojczyzny w poro- 
jednane. Podobnie Niemcy musia-! zumieniu z Paryżem i Londynem, 
ły uznać podział Śląska, ponieważ 2 Warszawą i z Kownem... -i może 
nawet takie państwo jak Niemcy nawet z Moskwą i B iriinem .
nie może opierać się decyzji — — A jakie pan przewiduje for-
Europy. A cóż dopiero mówić o 1 my tej egzystencji trwałej? 
Republice Litewskiejl ! — Za wiele pan żąda o Jamnie.

— Co pan sądzi o Sejmie W l- ’ Żadne z obecnych dążeń nie’ jest
leńsklm? i jeszcze tak blizkie celu, aby dało

— Sądzę, że jest to o wiele, się powiedzieć: ten a nie inny cel 
wiele lepsza forma zaordynowa- będzie osiągnięty. (Wap.).
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ŻYCIE WOJSKOWE.

R ozkaz o obchodzie  2 9  
lis topada.

Pierwszy zastępca szefa sztabu 
generalnego, gen. ppor. Malczew
ski, wydał następujący rozkaz:

„29.11-21 r. przypada 90 rocz
nica powstania listopadowego. Tę 
tak ważną i drogą dla każdego 
Polaka rocznicę wojsko winno 
uczcić nietylko Jako rocznicę do
niosłego dziejowego momentu, lecz 
ako rocznicę wielu chlubnych dla 

oręża polskiego rozpraw z wrogiem.
Dowódcy wszystkich stopni, jak 

również kierownicy oświatowi, do
łożą więc wszelkich starań, by 
każdy żołnierz dowiedział się i 
zrozumiał, jakie święto obchodzi 
się, jakie ma znaczenie to powsta
nie w historji walc o niepodległość 
•Polski i w dziejach oręża i wojska 
polskiego.

W tym celu zarządzić we 
wszystkich garnizonach uroczyste 
obchody, odczyty, pogadanki i 
wieczory teatralne, ewentualnie 
przedstawienia kinematograficzne".

N a d z ia ł z ie m i na kresach  
wschodnich.

Z Wydziału Osad Żołnierskich 
M. S. Wojsk, komunikują nam, co 
następuje:

W związku z realizacją Ustawy 
Sejmowej z dnia 17 grudnia 1920 
r. .O  nadaniu ziemi żołnierzom 
Wojska Polskiego", przewidziano 
nadanie pewnej ilości parcel o 
pełnym nadziale, przepisanym U- 
stawą, t. j. o obszarze 45 ha.

Parcele takiego roznraru mają 
na celu stworzenie ośrodków więk
szych, których właściciele, posia
dając odpowiednie kwalifikacje, 
postawiliby gospodarstwa rolne na 
wysokim poziomie i dawali przy
kład sąsiadującym i mniej wyszko
lonym osadnikom, w jaki sposób 
należy prowadzić racjonalną go
spodarkę.

Uprawnionymi do otrzymania 
powyższych parcel są przedewszyst- 
kiem kandydaci, którzy odpowia
dają następującym warunkom:

a) wykażą dokumentami, że po
siadają zawodowe wykształcenie 
rolnicze oraz praktykę rolniczą we 
wzorowych gospodarstwach:

b) wykażą się dokumentami o 
□osiadaniu zasług w polskiej służbie

wojskowej na froncie (pierwszeń 
, stwo dekorowani, inwalidzi); 
j c) złożą zobowiązania do bez- 
j zwłocznego osiedlenia się i oso- 
' bistego zagospodarowania otrzy- 
, manej osady (zawodowi oficerowie 
! wobec tego są wyłączeni).
; Kandydaci winni niezwłocznie 
•' złożyć podania (M. S. Wojsk., 
Gabinet Ministra, Wydział Osad 1 
Żołnierskich), poparte załącznikami, * 

, wykazującemi wymogi, wyżej pod 
i a) i b) przytoczony jak również

pisemne zobowiązanie do bez- i 
zwłocznego osiedlenia się i osobi- i 
stego zagospodarowania otrzyma- 
nej osady. Podania poparte dowo-1 
darni, że kandydat pracował na 

i niwie społecznej, uwzględniane 
będą w pierwszym rzędzie.

Zgłoszenia na rok 1922 przyj
mowane będą do dnia 11 stycznia 
1922 roku.

LiRwidacia ajentii „East W  ■
„Kurjer Polski" w Xa 317 za

mieszcza wiadomość, iż rząd p i l 
ski zamierza zlikwidować swój sto
sunek do agencji telegraficznej 
„East Express" i uchwała taka za
padła przed kilku dniami podobno 
na konferencji przedstawicieli in 
ternowanych ministerstw.

Gdyby wiadomość powyższa 
potwierdziła się, należałoby je] 
przyklasnąć, nie mówiąc już o tern, 
iż Istnienie „East Express’a", który 
w wielu wypadkach nie potrafił 
ustrzedz się od oświetlania partyj
nego podawanych wiadomości, 
często wbraw intencjom i Inte
resom rządu — wogóle nie miało 
sensu.

Mamy nadzieję, Iż żaden wię
cej rząd nie da się tak dalece wy
zyskiwać, by popierać i finanso
wać niezależną od siebie agencję, 
służącą interesom klik i partyjnej 
lub jednostek.

1 Polsliegg Stronnictwa Lodowego.
Posiedzenia Koła miejskiego P. 

S. L. odbywać się będą w piątki 
o g. 8 wieczorem.

P orady p raw ne.
Adwokat przysięgły Stanisław 

Iwanowski udziela parad prawnych 
członkom P. S. L. we wtorki i 
piątki, w lokalu Stronnictwa, od 
g. 12 do 1. (Jagiellońska 10, m. 3)

Odznaczenie oficerów polskich finlandz
kim orderem ..Białej Róży".

Prezydent Finlandji podpisał 
dekret o nadaniu orderu „Białej 
Róży" przedstawicielom armji pol
skiej. Dekret zostanie ogłoszony 
po wręczeniu dekoracji, która od
będzie się wkrótce. Na podstawie 
dekretu otrzymają:

Generał - porucznik Kazimierz 
Sosnkowski — Wielki Krzyż orderu 
„Białej Róży” (najwyższe odzna
czenie finlandzkie) na błękitnej 
wstędze przez ramię z gwiazdą u 
boku.

Generał • porucznik Władysław 
Sikorski — Krzyż Komandorski or
deru „Białej Róży" klasy I z gwiaz
dą u boku.

Poza Ministrem Spraw Wojsko
wych I-Szefem Sztabu Generalnego 
dalsze dekoracje otrzymają:

Pułk. Szt. Gen. Ignacy Matu
szewski—Krzyż Komandorski II kla
sy (order na szyję).

Pułk. Małachowski — Krzyż Ko
mandorski li klasy (order na szyję).

Rotm. Romer—Krzyż Oficerski 
I klasy.

Ppor. Żebrowski—Krzyż Oficer
ski II klasy.

Już został wręczony naszemu 
attache wojskowemu w Finlandji 
pułk. Pożerskiemu Krzyż Koman
dorski II kl. orderu „Białej Róży”. 
Na specjalnej audjencji Prezydent 
Republiki Fińskiej zwrócił się do 
pułk. Pożerskiego z następującą 
przemową: „;estem szczęśliwy, na
dając pierwszemu polskiemu ofł 
cerowi fińską dekorac.ę, jako po
dziękowanie pierwszemu polskie
mu przedstawicielowi w Finlandji 
za pracę, która doprowadziła do 
zbliżenia naszych armij. Serdecznie 
dziękuję za zaproszenie i przyjęcie 
oficerów fińskich w Polsce. Jestem 
dokładnie poinformowany o go
ścinności i szczerej przyjaźń1, k tó 
rą odczuli w Polsce wysłani prze 
zemnie oficerowie. Osiągnięta łącz
ność i stosunek przyjaźni pomię
dzy fińską a polską armją, mam 
nadzieję, rozwijać się będą w 
dalszym ciągu w kierunku zacią
gnięcia ściślejszych węzłów między 
obu armjami i narodami".

'n iA T R  P O L S K I. Sala „ L w tm « 'C  

Dziś poraź 3-ci Księga Hjnba
kom. nudna w 3 akt B. Winawcra. 

Począt. o 8 w. Orkiestra wojskowa.

Tafttr Powszechny (g n b.Ratusza). 
Dziś poraź 3-ci

MAŁŻEŃSTW O LOLI
3 akt>- wesołej kom. Zbierzthowsk. 

Potząt. o 8 w. Orkiestra wojskowa.

LISTOPAD D«M — Katarzyny P. M.

2 5  Jutro—Sylwestra.

— Sprostowanie. W art. p. t.
„Rejestracja w Kasie Chorych" po 
danego w kronice „Słowa Wileń
skiego" we środę 22. XI. r. b. w 

j 150: wiersz 13 od dołu wi- 
nien brzmieć:... pracowników Za- 

J rządowi Kasy Chorych (Domini- 
i kańska 15) I t. d.“ ,a  nie, jak myl- 
i nie podano: „pracowników Zarzą- 
i dów i Kasy Chorych i t. d.“
' — Instruktorzy wyborczy. W
związku z mającemi się odbyć wy
borami z terenu powiatów Bras- 
ławskiego i Udzkiego poszukuje 

, się reflektantów ns posady in 
struktorów wyborczych i spisywa- 
czy. Wymagane są następujące 
kwal fikacie: wykształcenie, conaj- 

I mniej 4 klasy szkoły średniej, re 
komendacje organizacyj społecz- 

‘ nych, względnie osób znanych. 
Kandydaci winni zgłaszać się do 
p. Podosklego (Główny Komisarjat 
Wyborczy, pałac po Biskupi—Uni 
wersytecka 8) w godz. 10—-3.

— W yjaśn ienie . Z racji uka
zania się w Nr. 1 „Kurjera Poświą 
tecznego" z dn. 21 listopada r. b. 
artykułu p. t. „Niesprawiedliwości", 
w którym poruszono sprawę rze
komo nieprawnego zajęcia przrz 
generała willi, gdzie mieścił s'ę 
uprzednio Dom Oficera Polskiego, 
Biuro Prasowe T. K. R. wyjaśnia, 
co następuje:

Przeniesienie Domu Oficera 
j Polskiego do nowego lokalu na 
! stąpiło planowo i w związku z 
t ogólną translokacją urzędów i od 
. działów wojskowych na miejsca 
! stałego pobytu. Dom Oficera Pol

skiego otrzymał najlepsze i najod
powiedniejsze pomieszczenie dla 

. dalszego rozwolu kulturalnego ży- 
i cia oficerów. Generał, dowódca za
jął lokal przeznaczony w przyszło- 

iśc i na stałe miejsce pobytu Do- 
i wództwa, gdzie, łącznie z ubi^a- 
i cjami służbowemi, salą dla odpraw

I' i raportów, oraz gabinetem pracy, 
mieści się również prywatne miesz
kanie, zajęte dopiero od trzech ty 
godni, stanowiące przynależność 

: nie osoby, lecz urzędu.
— S obótka  „Związku Ziemia- 

j nek". odbędzie się 26 b.m. w klu- 
, bie Techników, Wileńska 33. Po- 
< czątek zabawy o 10 godz.

T E ftT R  POW SZECHNY.

„ M a łż e ń s t w o  L oli" .
Trzy akty wesotej komedji H. Zbierz- 

opawskiego. Reiyserowaf

Dyrekcja teatrów naszych w 
doborze repertuaru kieruje się 
-dziwnem kryterjum: jeżeli sztukę 
dawano w Warszawie czy Krako
wie i to w  ostatnich czasach—to 
trzeba ją wystawić i w Wilnie. Oto 
uleganie przesądowi mody, oto za
tracenie własnego poglądu na linję 
repertuaru.

Metoda ta prowadzi do tego, 
że różne dzieła, trafiające w War
szawie, lub Krakowie na scenę 
nie z powodu swych walorów ar
tystycznych lub scenicznych, ale 
wprost dzięki protekcji lub znajo 
maści, u nas pojawiają się popar
te dobrą wolą dyrekcji i wytwa 
rzają nędzotę repertuarową.

Trzy akty rzekomo wesołej ko 
medji p. Zblerzchowskiego mają 
niejakie zalety komadjowe, posia
dają żywioł komizmu prymitywne
go, niewybrednego, ale właśnie 
dlatego musi być on wydobywany 
najprostszemi środkam;, bezpośre
dnio, szczerze.

Cóż uczyniono u nas? Wszyscy 
/wykonawcy stanęli na szczudłach

sztuczności i szarży. Gdy się pa
trzyło wczoraj na artystów, którzy 
zawsze potrafili być mniej więcej 
szczerymi, a w „Małżeństwie L o li” 
stali się uroczyście cyrkowymi (z 
nieliczneml wyjątkami), gdy zawie
rające komizm zdania przekładali 
na ekwillbrystykę blazeńską ru
chów i m im iki — to istotnie się 
zdawało, że jesteśmy nie w teat
rze, a w cyrku, lub marnego ga
tunku teatrzyku—buffie...

P. Zamiłło w roli tytułowej sta
rała się utrzymać na poziomie ko- 
medji, ale cóż, kiedy rola ta nie 
jest dla niej: ani zewnętrzny rysu
nek, ani gra pozbawiona lekkiej 

J kokieterji i pewnej finezji (Lola 
coś nie coś wie i... z doświadczę- 

i nia) nie mogły się złożyć na ca
łość postaci, zadawalającej prawdą 
swą i psychologją.

Ażeby odrazu wymienić nie
liczne wyjątki utrzymania się w 

' tonie komedjowym, muszę przejść 
do ról pomniejszych, ale szczęśliw
szych w wykonaniu. Tekla p. Lo- 
dzińskiej miała siłę p. radczyni, 
która bez p. FijołKa, choć z mę 
żem, nie miałaby nic do roboty. 
W roli Zosi p. Bogucka umiała 
trafić w ton rozkapryszenia i fon- 

■ frów dorastającej pannicy. P. Cnrza- 
nowska w rolach charakterystycz
nych bywa dobrą, to też i tym

razem udatną była p. Ciompową, 
i aptekarzową. Sprytnym i złośli 
I wym Harrym była p. Jastrzębców 
i na. Wreszcie p. Milski w roli szła 
i chętnego syna byl zupełnie po
prawny.

Gorzej jest z postaciami waż-
' niejszemi w komsdji.

P. Zooner w roli Gzymsa, ule
gając swa) predylekcji szarżowania, 
stworzył nieprawdopodobny typ 
szczerego prostaka, który zresztą 
nie utrzymuje się w swej roli i w 
końcu wybucha szczerym uczuciem 
zgoła nieprostackiego autoramen
tu i pozbywa się swych śmiesz 

1 nych zewnętrznych nałogów. Ta
jemnicą p. Zomera pozostanie ta 
reinkarnacja doczesna.

Radcę Piórkiewicza grał p. Pu
chalski. Jego niezawodny talent 

! komiczny tym razem był uśpiony, 
i całą nadzieję widocznie artysta 
pokładał w... dużym brzuszku i za
cinaniu się... S-odki prymitywne, 
komika najniższego gatunku.

Koroną jednak niezrozumienia 
stylu komedji i postaci F ijołta była 
gra p. Cornobisa. Pospolita bła
zenada, zamiast pretensjonalnej 
śmieszności, monotonja nieprawdo
podobnego głosu i jed iostajnvch 
cyrkowycn ruchów, zamiast zabar
wienia komicznie groteskowego 

•postaci, raziły w sposób niesły

chany, niedopuszczalny nawet w 
teatrze popularnym.

P. Bolkowski, jako Ciomoa, prze
chylał się ku przesadzie zewnętrzną 
postacią i grą, p. Woldowa, jako 
służąca, nie wydobyła komizmu z 
roli.

Reżyser pod sztuką się nie 
podpisał. Fakt to przykry, bo świad
czący o negowaniu przez dyrekcję 
prymitywnych wymagań i konwe
nansów teatralnych. Chcę wierz,ć, 
że nikt nie reżyserował, że sztuka 
sama grała po łinji... bezm śl- 
ności, ale tern większa wtedy o d 
powiedzialność dyrekcji.

Jeżeli zaś ktoś reżyserował—to... 
Anonimowy Reżyserzel Pańska wro

dzona skromność doprowadzi p jna 
do szczytów inscenizacji i reżyse- 
rji, bo skromność zawsze towarzy- 

• szy wielkim talentom, ale dzisiaj 
j to usuń się Pan chwilowo i wiedz,
, że wystawienie „Małżeństwa Loli",
| to próbka, jak wystawiać sztuk nie 
I należyl
j Argument na to: obrażająca wprost 
tupetem niemożliwości, scena ścią- 

j gania pokrowców z mebli przed
przyiśclem Gtymsa.

J Hołdowanie prymitywnym, n ie
mowlęcym żywiołom komizmu 

'prowadzi do niemowlęctwa teatru 
j wogóle. W. P.
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— Powszechne wykłady u- 
niwersyteckle W piątek, dnia 
25-go listopada b. r., odbędzie się 
w sali Śniadeckich o godz. 7 ej 
wieczorem otwarcie Powszechnych 
Wykładów Uniwersyteckich. Prof. 
Alfons Parczewski wygłosi odczyt 
n. t. .Śląsk—zarysy historyczne i 
etnograficzne'. Wstęp 20 marek.

— Ze spraw nauczycielstwa. 
Zarząd Koła Naucz. Polskiego pow. 
Wileńskiego i Trockiego podaje 
do wiadomości swoim członkom, 
iż ze względu na niedostateczne 
bronienie spraw członków Koła 
pow. Wileńskiego i Trockiego przez 
Stów. Naucz. Polskiego w Wilnie, 
postanowiło z tegoż stowarzysze
nia wystąpić. Odłączenie formalne 
nastąpi na walnem zebraniu człon
ków w czasie ferjl świątecznych.

—- W sprawie komunikacji 
samochodowej. Pierwsze posie
dzenie wybranej przez Radę Miej
ską Komisji, dla opracowania wa
runków konkursu i przygotowaw
czego rozpatrzenia mających wpły
nąć propozycji na uruchomienie 
w Wilnie komunikacji autobuso
wej, wyznaczono na dziś 24 Usto- 
peda o godz. 7 wieczorem w gma
chu Magistratu (Dominikańska 2).

— Miejski Komitet Gwiazd
ki dla żołnierza. Dnia 18 b. m., 
w sali posiedzeń Rady Miejskiej, 
na zebraniu, na którem byli obe 
cni przedstawiciele prawie wszyst

kich zrzeszeń pragnących się przy
czynić do lepszego zorganizowania 
gwiazdki dla żołnierza został urzą 
dzony Centralny Komitet Miejski 
Gwiazdki dla Żołnierza. Na człon 
ków honorowych Komitetu posta
nowiono zaprosić gen. Żeligow
skiego i Biskupa Bandurskiego.

Zadaniem Komitetu jest sko
ordynować pracę wszystkich zbie
rających środki i organizujących 
gwiazdkę dla żołnierza. Ze wzglę
du na szkodliwość rozproszonej i 
nieskoordynowanej pracy, wzywa 
się wszystkie stowarzyszenia i o- 
soby prywatne, aby zbierano ofia
ry jedynie na listy Miejskiego Ko
mitetu Gwiazdki dla Żołnierza. 
Listy składkowe są wydawane w 
Magistracie w pokoju wice-prezy
denta codziennie cd godz. 9 — 3.

Dnia 6 go w Magistracie od
będzie się pod przewodnictwem 
p. Marszałkowej Rómerowej z ra
mienia Miejskiego Komitetu 
Gwiazdki dla Żołnierza zebranie w 
celu zorganizowania kwesty w 
dniu 8 b. m. na gwiazdkę dla 
żołnierza.

Jest bardzo pożądanem, aby 
Młodzież Akademicka zechclała 
dopomoc w kweście.

TEATRY 1 MUZYKA.
— K on ce rty  h is toryczne . Na 

tle corez bardziej ożywiającego się 
ruchu na różnych polach życia du

chowego w Wilnie, rażąco odbija 
się zastój, panujący w dziedzinie 
ruchu muzycznego. W celu pcło 
żenią kresu takiemu, szkodliwemu 
z wielu względów stanowi rzeczy, 
powstała inicjatywa zorganizowania 
stałych koncertów, o charakterze 
poważnym. Ma to być szereg kon
certów, pomyślanych według zgó 
ry ułożonego planu i związanych 
pewną myślą przewodnią. Pierw
szy szereg koncertów ma obejmo
wać cykl symfonji Beethcvena, ja 
ko podstawę muzyki zbiorowej; 
pozatem będą wieczory poświęco
ne twórczości poszczególnych au
torów, jako to: Chopina, Liszta, 
Wagnera, Moniuszki i in.

Do wykonania koncertów będą 
powołani najcelniejsi artyści war 
szawscy, oraŁ|Wlbitne siły miej
scowe solowe i zespołowe. Kon
certy będą poprzedzane prelekcja
mi z zakresu historjl muzyki, co 
da, obok wrażeń artystycznych, 
także, garść niezbędnych wiado
mości o danej epoce twóiczoścl. 
Koncerty odbywać się będą co 
niedziela o godz. 4 po poi. w sali 
.Lu tn i" co da możność korzystania 
z tej rozrywki kulturalnej, licznej 
u nas młodzieży uczącej się dla 
której, jak również dla członków 
stowarzyszeń, przysługiwać będą 
ulgi przy nabywaniu biletów.

Pierwszy koncert odbędzie się 
w Niedzielę d. 27 listopada (1-szy

l z cyklu symfonji Beethowena) z 
udziałem świetnego pianisty pff. 
Z. Drzewieckiego z Warszawy.

— 1-szy koncert z cyklu 
s ym fo n ji Beethovena. Według 
zapowiedzi, w nadchodzącą nie 
dzielę d. 27 b. m. odbędzie się 
1-szy koncert z cyklu symfonji 
Beethovena w sali Teatru Po! 
skiego (w .Lu tn i"). Wykonaną bę
dzie symfoBja C—dur Ms 1, .Suita 
na tematy polskie" Z. Stojowskie- 
go i in. Solistą wieczoru będzie 
profesor Warszawskiego konserwa 
torjum, Zbigniew Drzewiecki (for 
tepjan), który odegra m. in. kon
cert fortepianowy Biethovena. Pre
lekcję wstępną wypowie p. Michał 
Józefowicz. Początek o godz. 4 po 
poł. Sprzedaż biletów w cukierni 
Sztralla, w dniu zaś koncertu w 
kasie sali .Lu tn ia".

Ucząca się młodzież i członkc 
wie Stowarzyszeń korzystają z u - 
stępstwa.

G iełda  w arszaw ska
z dn. 23X1-1921.

D la akcji tendencja nie uległa ?m!a- 
nie. Kursy utrzymały się na wczorajszym 
poziomie.

Waluty I dewizy zagraniczne mocno. 
Pod koniec zebrania kurs dolarów S ta r, 
Zjedn. nieco się obniżył.

Marki n le m .— I V 5 — 13.50
Funty szter . — 15100 — 15300
Dolary St. Z|edn. -  3025 — 3500
Franki franc. — 266 — 270
Korony austr. — 65

P R Z E W O D N I!
ADRESOWY

H a n d lo w o  - F r z e m y s lc w y

B iu ra  techniczne. Restauracje.
Biuro elektro techniczne L. Wajmana,
W ilno, Wileńska 21. A r ty k u ły  elektryczne.

B iu ro  H an d lo w o -P rze m ys ło w e  „W ilja "  
O b jazdow a 6—2. Załatw ia wszelkie 

tranzakcje handlowe.

Polska drukarnia nakładowa ,, L U X ", 
Akademicka 1. wykonywa wszelkie roboty 
w  zakresie drukaiskim i introligatorskim .

„W arszaw ianka"— Wileńska 33 
śniadania, obiady, kolacje. Koncerty

S p ó łk i Akcyjne.

K s ięgarn ie.

*s a k  Spółdzielczy—ul. Micklaw lei i
29, załatwia wszelkie operacje.

Bank Wschodni, O ddział w  Wilnie
W ie lk a  9 6.

I. BndnlckleflO—Wileńska róg Trockie) 
poleca wyroby własnego wypieku.

Stów . Nauczycielstwa Polsklege-
Królew ika 1. F ilja—Wileńska 3»!

Wileński •
Tow . Rkcyjn. W ileńska 26. Teł. 205 •

Bank Rolniczo - Przem ysłowy, Za
rząd—Mickiewicza 17. Oddział m iejski— 

W ie lka 66. Agentura w Święcianach.

Cukiernia B o l e s ł a w a  S z tra la
Mickiewicza, róg Tatarskiej. Codziennie od 
godz. 6 ej w. koncerty kwartetu pod dyr. 

M. K o r d e c k ie g o ^

Księgarnia i skład nut J. Zaw adzkiego  
' W ielka 27. Poleca książki z zakrętu woj-

skowości, podręczniki szkolne oraz nowo
ści w wielkim  wyborze.

elefooy. Instalacje elektryczne. 
Przenośne piece kailowe.

Składy m a te r ja łó w  p lśm len.
Wl. Borkowski. Skład papieru, m au-

Bank Z iem i Polskie] w Lublinie,
oddział w  W ilnie, W ie l k a  54 Załatwia 
wszelkie operacje w  zakres bankowości 

wchodzące.
Polski Bank Percelacyjsy, Mickie
wicza 8. Załatwia wszelkie operacje w za

kres parcelacji wchodzące.

Dom y Handlow o-pFsentyaf,
B-cla Sułkowscy - Jagiellońska 8. 
Hurtowa sprzedaż towarów kolonja ltc-

spożywczych, w in i wódek.

Lecznica chorób zębów .
, r ja łów  pismićDn., galanterji biurM . 

zabawek. M ickiewicza 6, Ś-to-Jańska IV.

Lek. Dent. Coldbarga i W olfsona,— 
Wielka 66. Leczenie zębów. Sztuczne zęby.

M ag azyn  bron i.

S k ła d  m a te rja łó w  p iśm ie n n ych  przy 
Księgarni Stów. Nauczycielstwa 

Polskiego, ut Królewska 6.

W ileński Pryw atny Bank Handlowy,
Mickiewicza 8. Załatwia wszelkie czynno

ści w zakres bankowości wchodzące.

I  Do
■ Wiln?, W ielka 66, tel. 454
■ Sprzedaż hurtowa wyrobów wełnianychI i  bawełnianych Tow. Akc
I.K ru sch e  i Ender” i .L ud w ik  Geyer” .

E. Stefanowskl, Ś-to-Jańska 24. Broń 
i przybory

T o w a rz y s tw a  asekuracyjne .
„Polon] a” „V lta”—Mickiewicza 2».

Ubezpieczenia' od ognia, transportów, szyb, 
aa życie, od wypadków etc 41

Wymienia pieniądze na dogodn. warnnk.

M a g a z y n  i p r a c o w n ia  o b u w ia
Litwlnowicza, Zamkowa J6 26. Wielki 
wybór obnwla gotowego i na obstalunek.

Z a k ła d  m aszyn do  pisan ia  
I w stążek ż. Kuzniec, W ileńska 25

K I N O - T E A T R..HELIOS”
róg Wileńskiej i Mtckiewicza.

Rosyjska Złota Serja! R flU lS f s Wie kieso Ksini
Dramat w 8 a k t z życia b. dworu esear-1 skiego w Rosji przy udziale ulubieńców

1 Łysienko i Rimsklego.
*  Początek I seansu o g. 4’ a, ostatn. o 10 w.

Pierwszorzędny KINO - TEATR

..PICCADILLY”
W ielka Ni 72.

D z is ia j  o tw a rc ie  p o d  n o w ą  d y re k c ją . K O L O S  S E Z O N U ! !
X A a 1 w Ja w 7 częśc- inscenizow. według osohist. pamiętników

w  i s i E a
R osyjski d ram at h is toryczny.

R . Szyncel i G ertruda ile Lalsky
Niesłychane sceny batalistyczne!

Mowę artystyczne KIN O

P O L O N J A
ul. Mickiewicza 22.

1 JL as 1  »    1  niezrównany dram at życiowy w 6 akt. w ro i. g ł. artysta Moek. teatr, art.
D z iś  8 Jf | |  | J  Lę SI f i  f |  I Sj w - Bakszcjew, L ls lenko I N .  Panów Pod względem g ry  i treści obraz ten

% 4  I  |  *1 11 L I  C jl ŁA. LJ L 1 a d  przewyższa nawet najlepsze z dotychczas podziw ianych obrazów rosy j-l  skich, Jak „Za kulisam i Ekrany , .Ojciec Se rg just", ,.Przy kom inku- .

Grand
Kino EDEN

ul. W ielka 66.

obraz
erjach i 12 'częściach. T-y obraz _ -  .  w  ■ .

firm y Jermolewa z I-ym  debiotem zoakom. Przed widzem ukazuje się szereg awanturzystóęg różn. rodzaje 
artysty Rimsklego a la Harry Peel. A N O N S . 2-ga serja będzie demonstrowana zaraz po 1-ej.

Klno-Teatr

,L U X ’
KINO 
TEATR

„D*ifn«T°"V,,^’ «cVhbrV”1 ° E  Tajem nica Sewastopolskiego portu. l a  S E R J A
C z e rw o n y  D ia m e n t
dramat awanturni.zy w  6 iu t .  częśc.

D Z IŚ  demonstruje s!ę niewidziane 
dotychczas arcydzieło kinematograf.

w 2 ch serjach i 12 akt.

Sziremer ej naj.
obraiu

D ziś  H A R R Y  P E f t  w
lepszej k rta c ji. 2-ga serja nadzwy

Jeździec bez głowy

M  BUFFALO i BILL
Niebywałe sensacyjne zdjęcia podczas lo tn . Ostrzeliwanie aeroplann podczas pośolgu. Sensacyjna treść.

2-a  serja demonstrowana p;d ty t : 2-a  serja

Tajemniczy testament
dramat
cyrkowy

w 8-u wielk 
częściach.

KAMIENIE ŻÓŁCIOWE
zmiękcza i usuwa 

bez bólu
Choleklnaza

A TAK I W ZUPEŁNOŚCI USTAJĄ.
O b ]  r w y  (p.-czątkowe) Bel w bokach I dołku podsercowym (gdzie schodzą się żebra). 
Pobolewanla w wątrobie. Skłonność do obstrukcji. Uryna ciemna i mętna lub też bez
barwna, jak woda. Język obłożony G oryct i kwas w  ustich Odbijanie gazami Wzdęcia 
i burczenia w  kiszki ch. Bóle i zawroty g łów  z. Silne zdenerwowanie. O bjaw y (podczas 
ataków). W dołku i wątrobie silny ból, któ ry się rozchodzi ku stronie ty lne j—w pasie, 
krzyżu i  s ięgi aż pod łopatki Wzdęcia brzteba, rozsadzanie żeber i parcie na kiszkę 
stolcową. Brak tchu oraz ból w pl cach i k'atce piersiowej (na przestrzał). Niekiedy 

wymioty żółcią, dreszcze, zimne poty, żółtaczka.
Bliższych Informacji udziela: Aptekarz-flzjolog H. Nlemojewski, Warszawa, 
S kład g łów ny  I. B. Segal, W in o . { Nowy Świat 16, m. 27.

■f Polska Hurtownia Galanteryjna■I w Warszawie, ul. Długa Ns 31, telef. 157—83.
j  Oddział w Wilnie, u l. Ś w .-J a A s k a  22 .
g POLECA: Nel, Bawełnę, Pończochy, Skarpetki, Chustki, Guziki i t .  p.

Najtańsze źródło zakupów dla sklepów i kooperatyw.

Różne. - ! Dr. Cs. Koneczny.
I t a s i ł a  t .  Śiiałowska
udziela porad. Dia pań < m ; • • - -  •
przyjezdnych' „d i lu tk i" ,  biały z ió ł t  pla

mami Za odprow.wynagridzę
Piłsudskiego 22, Saulewicz.

ydawce P. Narbut. Drukarnia „Lut", Akademicka 1. T e l. 203. Rtaaktor Justyn Cywiński.


